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WIEDER, 27 2 (BK) Kosmual«. 
ii Grzędowy «ustrfBcke-wfrgSarski 
ass l  Fcd d a tą  26 2
Wsehednia widownia wojny. 

Front gsn. Maoksnmna.
K i e  @ S E C z e g ś l n e m  xssm *  

s g e n iu ,
/>$/?( arc. Józefa.

W® pćł$ts®ay zssehód ed 
. ' j M e s m y k u  T a t a r e k i e g e  sd« 
, i r ł y  n a s z e  w e j s f e e  p e n o w -  
y e t e k  r o a g | e k i  w  w a l s e  

'ja g r a n i t y  rąezne,

front ks Lmpslä&bmmkfego,
i a  p c l y d n f ®  o d  B r a s s -  

in » d o a r t o  r o s f j * k l  a t a k .  
6 » a c h ó d  e d  Ł s e f e a  « ® p a »  
1} n a s s e  w o j s ś a  a t a k u j ą

w i ę k s z ą  i l s ś ć  ü i « p r a y *  
l e i e i s k i e h  s t r a s y  p o l n y c h .

W ioska widownia wojny.
P o p o ł u d n i u  w z m ó g ł  s i ę  

ginów ma f r o n c i e  P o  g r a n i *  
ta  I w  p e , | e d y ń s z y c h  © d-  
i a k a o h  T y r o l u  o g i e ń  a r t y *  
er#l. K o ło  ł F e r t c j b a  w p e -  
ly n a s z ®  w o j s k a  w  n o c y  

le s i l n  e  o b $ « t f * o n e g e  n i e -  
) r z y { a c i e t s ä i e . g n  p o d k o p u ,  

i n i s z o a y i y  g<# i w y b i ł y  o s a *  
1« z  w y j ą t k i e m  k i l k u  l u d z i  
t ł i r y c b  w z s ę t o  d o  n i e w o l i .  
4 Z as tępcę  szefa sztabu g en .  ven 
fofir m arszałek polisy por.

Kemunitat niemiecki.
BERLIN. 27.2 (BK.) Komun! 

II urzędowy niem iecki p cd  d e tą  
(52 wieczcrem .

Zachodnia widswifia wejny.
N a wielu odcinkach  m ięday Ar- 

ientleres a f\ scre s ie łz ły  na n iczcm  
Inglelskle etakl wywiad w z», czą 
słowo przygo tsw ane  ogn iem , częścią 
(i silesp’. dziane. N* pz ludnie  od 
irniey w S is m s e n j i  zssatskowfili 
nncuzl b e z sk u te c z n i^  Nieprzyja 
He stracili % zoraj 8 sem clc tów , w 
*m dwa z eskad ry  lotniczej, która 
^tkr lir.y Sacr b ez  skutku  zrzuciła 
»mb/
Wsebadnia widownia wojny.

Z grupy  i*o | sk M ^ ck en sen s  I z 
»fitu m acedcńsit iego  ole don ies iono  
żednych ważniejszych wydarzę 
ich
[ Fierwszy «»serał-kwatei-n lstrz

Ludenderff.

Kemufiilrat bułgarski.
S O F Jf l  27 2 (BK.) K om unikat 

^gerskl pod d a tą  25.2.
Na froncie macedońskim walki 

lrłyler|l ł patroli.
N i frondę rumuńskim w nie 

]y h miejscach ot tyczki patroli. 
ł® Tulczą ogień artyletłj.

N ow e wypadki zatopienia 
obywateli amerykańskich

WASZYNGTON 27 2 (tal. wł.)
Konsul S tsnó-r Zjednoczonych na  
M rłc ie  te iägrsfsezm e zsw isdcm lł De 
p s r ta m e n t  S tanu i i  dni.ł 17 b. m. 
n a  s t s tk u  aA th o e, s to rpedow anym  
przez n h m le c k ą  łódź podw odną bez 
uprzedn iego  ostrzeżenlił ulegli zsto  = 
pieniu  dwsj sm ery k sń scy  mnisi.

BERNO 27 2 ( t r i .  wł.) Prasa  
francuzka donosi, iż n a  z s to ł io n y m  
niedaw no s ts tku  japońsk im  ,N » n k s  
ku Maru" za tonęło  dwu cbyw atsil  
S tanów  Zjednoczonych.

Zatopione okręty.
GENEWA. Z Paryża donoszą: 

W HUvre wysiadła n s  ląd zs łoga  zb- 
top io n eg o  p*r- w a angielskiego 
.L o ngscar*  (2 777 t )  I .A rion*  (1,138 
t.), jak c tsż  parowca norweskiego 
.P rog ress*  (408 t )  Ajencja Rsdio 
donosi z M adrytu, że angielski sta 
tek  „Parcy Roy" uległ zstopienlu. 
Załogę uratoweno.

ROTcRDAM 27 2  ( W a t ) Z roz 
m altych ź ódeł o trzym ano  tu  wietio- 
m cścl o  zatopieniu s t s tsó w  n a s tę ­
pujących: parowców angielskich
„W -rrlm e* (11,137 t.), .H e e d l ry "  
(4 953 t.), parowca rybackiego  ,P ic  
ton  Cestle"  (2 4 1 t.), francuskiego 
szonera  .V iel« tte"  (144 t.) I parowca 
g reck iego  .L eertes*  (3,914 t.).

LONDYN. Lloyds denosi  o  za­
top ien iu  parow ca ang ie lsk iego  .G ra  
n a d e r "  (1 ,©04 t ) .  Życie s trselło  6 
ludzi z iłog l oraz ksplten . Zatopiono  
również parowiec angielski .T ro jan  
Prince* (3,196 t.).

BERLIN. Łodzie podw odne  znów 
zatopiły: 11 parowców, 2 żaglowce i 
8 s ta tków  rybackich. Pom iędzy  za- 
to e io n em i parowcam i znajduje  się 
również angielski transportow iec .A  
19* (.Afrie" nełeżący do W hite Star 
Llne), który za top iono  w d. 12 ym 
b. m. w drodz» z L v s rp cc lu  do Piy- 
m cu th u .  Na za topionych ok rę tsch  
zn*idowało  s!ę pcm lędzy  Innem!: 
8 600 t. wegü, 1 8C0 t. ssfżu i 3,000 
saletry. Ponieważ z d o n ieś  ersls tego  
w ig .c ,  że p e r c w h c  ,Afric"  był zato- 
p ony  w dniu 12 y m  b. m.. s  nie w 
16 ym, okazuje sfę, że a n g lk y  w zu- 
pełneści przemilczali u tra tę  wszyst­
kich czterech okrę ów, c  jakiej d o ­
niosły źródła n h m ie e b ie  w d. 16 ym 
b. m., jak o  o  wyniku akaji jednsj 
tylko łodzi podw odnej w ciągu 24 
godzin.

BERfiO 27.2 (BK.) Denifis$ono 
tu  o  zatopieniu  szwedzkiego parow ca 
»M annlngham * (1988 ton  ) i frsncu  
sk lego  s ta tku  „Saint Sauvaru*.

Straty morskie koalicji.
WiEDEŃ 27.2 (BK.) W styczniu 

znłszczyiy mocarstwa centralne 170 
nieprzyjacielskich statków handlo­
wych, ogólnej pojem ności 336 000  
tonn; z teg o  orzvoada na Anglję 91 
statków o 245 0C0 ton. Ponadto za­
topiono 38 neutrelnych statków han­
dlowych o 103,500 tonnach, które 
wiozły kontrabandą dla nieprzyja­
ciela.

Straty  prze to  w je d s y m  rr i sią 
cu wynoszą 228 s ta tków  o 439 5C0 
to n n a -h .

O d poczRt’fu  wojny utracił nie- 
przyjaclel 4  357 500 t*nn, z czsgo  na 
A ;g!ję przypxda 3 3 M E 0 0  tenn . 
Prócz tego  m ocers-w* cenirulfie z a ­
topiły lub za|*ły 459 s te tków  n e u ­
tralny h o  6410 0 0  tonnach , które 
wiozły kon trabandę .

Zamęt gospodarczy 
w Rosji.

KOPENHAGA. (B K )  M oskiew­
skie „Ut o  Rossji* og łssza  26.2 w y­
nik podróży Inspekcyjnej, którą p o d ­
jął m in ister rolnictwa niedaw no w 
różnych e z ę ś d a  h tr* ju  w c t lu  spraw 
dzenis  zaopatrzenia  ludności w ś ro d ­
ki żyw nośd .

M nfsłer mógł sp raw d d ć ,  źe 
największą trudność  w d ó s t ł te czn e m  
rrzwiezeriiu tego  pytania  tworzy 
b rsk  orgiriizseji w kom unikacji.  W 
różnych s tac jsch  jednej guberni leży 
naarzykłsd  nie m m rj  jak 9  millo 
nów pudów  zb i*, w guberni Sa- 
marski#} naw et 18 milionów pudów, 
których z pow odu bnfku wtizów nie 
m ożna  dalej wysł ć. Polepszenia tych 
s tosunków  nie m ożna się spodzie 
w sć  w najbliższych m iesiącech. Pod­
czas gdy w niektórych okolicach 
państw e nag ro m $ d zs  się cctez wię­
cej środków  do  ży d a ,  clciy.l ludność  
w człem  pozosta łem  państwie ccraz 
d ę tk i  wszy głód, szczególnie odrze  wa 
to cały sse reg  w iękstych  m isst.

Jawna propaganda
p o k o jo w a  w  Rosji.

MALMÖ, 2 7 2  (lei. wł.) W R o ­
sji coraz s^erszt; rozm lsry  przybiera 
p ro p ag sn d a  pokojewa. Socjaliści 
p row edzą ją na tajnych zgrom« dze 
pjisch i przy p o m o ry  tsH y ch  druków 
N s t  m iss t  prnwł- prowadzi tak ą  
s » m ą  p ro p a g an d ę  otw*rcłe za za­
w arciem  jżrzez Rosję o d ręb n eg o  po 
koju. W o s t - 1 rl-.h dn iach  „Ziem 
szczina* opubhkow. łs  e s try  artykuł 
wzywająeel rząd  do  os trego  postępo  
w enie z D um ą, bę :łą : ą  j^dvnę p rze ­
szkodę  d o  ZBWsrcia przez R eję ko- 
n leczn eg o  dla niej pokoju Zwląrehl, 
z Z ach o d em  Über lei słowie do 
D um y chcą  p rz ed ąg a n ie  to  w e jiy  
doprow edzić d o  rozpsczl w ego 
s tan u .  J e d - ^ c z e ś i l e  „Rus^lj Greżda 
nin* zaer ,-ś"ił artykuł stwlsrdze-jący, 
Iż s ten  w? »nętrzny Rrsj  u izmoźll 
wis da lszs  prowadź:-1-"«!« wojny.

W  A m eryce .
MEDJO'<AN (BK.) W edle d o ­

n i e s i e n i  londyński# o „Correre del- 
la S-rs*  o ś » is d :z y ł  »ó łaocno  em ery 
kański m in ister - ryn«#rkl Daniels, 
że  n ie  m a  z s m ? ru żądać c d  p ir i*  
m e n tu  zezwolenia na  uzbrojenie 
s t i  tków handlowych. .

Notyfikacja wstąpienia 
na tron cesarza Karola w

Sofji.

cessrzss Karola. W m ow ach przez 
króis i arcyks ęcia wygłoszonych da­
no wyrsz a łębokiej przyj^źiil Austro 
W ęgier i Bułgsrji.

Depulaoji otupaoji rastra- * 
eggierskiej g  f lie z .ln ij  Komendzie

.Gazeta Polska" donosi: Z n  źró­
dła dobrze poinformowanego dowie- 
duja.-r.y się, źa z początkiem marce 
uda się do Naczelnej Komendy Ar- 
m|l eustro węgierskiej delegacja z 
okup* ji eustro węgierskiej.

Wysłanie delegacji spowodowa­
ne jest przewidywsnem pogorszeniem  
się stosunków aprowizeeyjoych na t e ­
renie okupacji.

W skłed delegacji wchodzą przed­
stawiciele Głównego Komhetu Ratua« 
koweqo, Towarzystw Rolniczych oraz 
przem siu I związków.

Delegacja będzie czyniła w ml- 
nisterjach wiedeńskich starania, e e h m  
odwró enl* od ludności rreju wid­
ma głodu oraz usunięcie dezorgani­
zacji żyrła gospodarczego kraju.

D legecja postara się również 
uzyskać audjencję u cesarza K irch ,  
*by przedstawić monarsze życzenia  
ludności.

SOFJA 27,2 (B K ) Odbyła sią 
tu uror-v$rość wręczenia przez ercy 
księcia M«xi  królowi Ferdynandowi 
aktu notyfikacji wstąpienia na tron

Jak mocarstwa centralne 
gospodarują w Rumunji.

Koressondent wojenny .T#gu"  
dr. Wirth donosi z Rumunji: Podczas  
gdy w zasypanych śniegiem Kir#a- 
t ich  I nad zamarzn ętym Seretem  
dziitłania bojowe zredukowano do 
minimum, w zajętych terenach ru- 
r> uńsklch wre praca gospodarcza l 
administracyjna. Obok zaopatrywa­
nia wojska na froncie, prowadzi sią 
z całą intenzywncśclą eksploatację I 
wysyl»ę zdobytych skarbów ziemi. 
W iżn e  to zadanie obecnie ułatwione, 
gdyż mro;y ś-lęły  ty k o  najniższą 
c ęść Dunaju między Tulczą a m o­
rzem w t. zw. r&mieniu św. J-srzego, 
zaś zamarznięta ziemia ułatwia tran­
sporty na senkach. W góm em  ko­
rycie Dunsju od Brajły w górę rzeki 
mogą płynąć transporty wodą. Na 
csłej linjl zdobyrej części Dunaju kur­
suje obecnie 400 parowców i 2500  
holowników, uwożąc zwiezione nad 
rzekę ssnną z M łJewji zsp ssy  zbo­
ża. Jeden st*t-k z 10 holownikami 
zabiera zboża 650 wagonów kolejo­
wych, to też można mieć pojęcie o  
olbrzymich rozmiarach transportów 
wywożo-iych codziennie. Tylko wiel­
kie q»lary, zabierające na pokład  
20.000 ton, muszą być p m ła d o w a -  
ne w TurnS-virln, wszystkie Inne 
transporty płyną dalej, aż do neddu- 
najowych stacji węgierskich. Koleje 
przywożą t*m materjał wojenny dla 
wojska, który zabierają opróżnione 
statki.

Pierwsze transporty zboża ru­
muńskiego przybyły już do Austro- 
Wągier, część poszła dalej na zachód.
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Długo Lublin zachowa w 
pamięci wielki wiec chłopski, urzą­
dzony przez lud z Lubelszczyzny 
w „Oozle" po akcie 5-go li­
stopada.

Wlec zwołali cl chłopi, co 
za czasów moskiewskiego pa 
nowania, przez długie lat*, wśród 
n j ięłszych warunków srull na 
wsi jssną cić pracy pgtrjctycznej 
a dziś chcą wszystką moc chłop­
skiej masy skupić do budowsnia 
gmachu wolnej Ojczyzny. Chło­
pi ci zebrali się na owym wiecu 
lubelskim, by, wobec aktu 5 go 
listopada, dsć wyrsz chłopskiej 
woli do wsparcia „ręksmi czar 
nc mi od pługa" dźwjgsjącego się 
do życia Państwa Polskiego*.

Ale pnyszła na ósr wiec 
również inna kategorja ludowych 
działaczy: ideowi pobratymcy
Stapióskiego, spadkobiercy pro­
pagandy „Laranis”, wierni sprzy­
mierzeńcy socjalistów, członko­
wie Pols siego Stronnictwa Lu­
dowego. Z częły się z ich stro­
ny próby rozbicia wiecu nie pod 
ich firaą zwołanego, nie chcące­
go  przybrać ich tonu demagogji 
i klasowej nienawiści Puszczo 
no w ruch pana Duraki z pod 
Kurowa. W sukurs działaczom z 
P. S L. przyszedł w długim 
przemówieniu tow. Fabierkiewicz 
I ów jeszcze bardziej czerwony 
towarzysz, duchowy Szeli poto 
mek, który złowrogo błysnął 
przed zgromadzonymi hasłem noża 
jako regulatora stosunków spo 
łecznych. Z sali zaś wrzaskiem 
wspomagali pp. Duraka i kom­
panów inni w czerwonych kra- 
wsbch towarzysze, jskoteź towa­
rzyszki i nietowarzyszki lubelskie 
z różnych jawnych i konspira 
cyjnych, cywilnych 1 „wojsko 
wych* organizacji.

Na mównicy obok spoko) 
nycb, pełnych rozumu i prostej, 
chłopskiej godności słów organi 
zatorów wiecu zabrzmiały z ust 
mówców P. S. L. i socjalistów 
hasła zawziętych, międzyklaso 
wych waśni, hasła warcholskiej, 
demagogicznej polityki radykalnej 
lewicy. Dzięki słuszności stano­
wiska i euergji organizstoró », o- 
raz dzięki rozwadze większości 
zebranych rozbicie wiecu przez 
P. S L. nie powiodło się. 
Zgromadzę ile dokończyło w za 
mierzonym zakresie swe obrady 
i uchwaliło rezolucje, przez or 
ganizatorów wysunięte.

Piszący te słowa przypomi­
na czytelnikom „Ziemi Lubelskiej* 
ów pamiętny wiec chłopski, bo 
w wyrazisty, dobitny sposób star­
ły się na cim dwa kierunki, dwa 
wielkie prądy chłopskiej polityki: 
jeden silnie wsparty o ideę soli­
darnej walki całego narodu o byt 
wolny i samodzielny, kierunek 
dobro narodu na najwyższym 
stawiający piedestale i idący ku 
jego realieDwaniu drogą pozy­
tywnej. rozumnej pracy —  i dru­
gi nawskrćś przeniknlony de­
magogicznymi hasłami klasowej 
walki, politycznie słuchający pod­

szeptów socjalistycznych pro­
wodyrów.

Kto uważnie przyglądał się 
życiu ludu naszego oddswna już 
mógł w nim zauważyć ścieranie 
się tych da u prądów. Dziś już 
oba one posiadają wyraźne orga­
nizacyjne skrystelizowanic-; poił 
tyka ludu w Królestwie w d»u  
się skupił« odrębnych obozach: w 
Zjednoczeniu ludowem 1 w Pol 
sfeiera Stronnictwie Ludowem.

Pierwsze z nich, w ost tnkh 
dniach stworzone z trzech mniej 
szych organizacji ludowych, sku­
piło tę część ludu, Mćra rozum­
nie walcząc o swe ochęhne in­
teresy gospodarcze nie uznaje 
hsseł namiętnej nienawiści Ha 
sowej, która w polityce kieruje 
się zasadą jedności narodowej 1 
pozytywnej pracy.

Pobkie Stronnictwo Ludo­
we skupia radykalną lewicę lu 
dową

W Królestwie stosunki po­
lityczne ukształtowały się w spo­
sób podobny do Gdicji: Zjedno­
czenie Ludowe jest odpowiedni­
kiem tamtejszej grupy „Piasta", 
Polskie Stronnictwo Ludowe od­
powiednikiem psrłji osławionego, 
warchoła Jma Stępińskiego.

Ten podział ludu naszego 
jest naturalnym i zrozumiałym. 
Hisła klasowej nienawiści, kasto­
wego egoizmu i taniego po­
litycznego radykslizmu wszędzie 
1 zEwsse znajdą zwolenników; sie 
zarazem zbyt zdrowym moralnie 
jest lud nasz, by nie w ytw o­
rzył przeciwwagi polltycz isj tych 
szkodliwych prądów. '

Zorganizowanie się zdro­
wych elementów chłopskich w 
Zjednoczeniu Ludowem jest no­
wym objawem organizacyjnego 
krzepnięcia również wśród ludu 
żyw idów  nie chcących wspierać 
szer/ącej się dziś w kraju nieob­
liczalnej, a groźnej w skutkach 
działalności żywiołów socjalistycz- 
no radykalny? h

Podkreślić też trzeba, iż Zje­
dnoczenie Ludowe zjawia się na 
widowni naszego życia politycz- 
n r g i z jssnym, wyraźnym pro­
gramem skupienia wszystkich sił 
nsrodu do pracy ofiarnej nad bu­
dową Państwowości Polsk’ej.

Pnd sztandarem takich ha­
seł publicznych stojące Zjedno­
czenie Ludowe odegra bezwąt- 
pieaia w naszym życiu narodo­
wym rolę niezmiernie poży­
teczna.

J«ko takiemu należy mu się 
od naszego patriotycznego o g ó ­
łu żywe i gorące poparcie.

„Pogłoski o  zmianach w skła 
dzie osobistym Rady Stanu są po­
zbawione wszelkiej podstawy".

Wokół spraWy 
armji polskiej.

w e ś s f c a  mess d o b i e g  
d p cd a e  — CaełoEBsk Sstóy S ia ­
nu o sp r a w ie  nprnji.—Fisbo* 
8*63 p r z y m u se w e g a  n ie  laą-
da-E e.- Ltrgjene:*? ®p-
nsjl.—S ta n o w isk o  C, 86. Sä. i 
P. O. Wm w  @$ä--aw$® «em ji  
na «-ei o e j .—8 z e m  s ą  t. z w , 
Komitety Pornosy Wojiske- 
wraj*— ̂ uł^earnik Sei*be©kä 

© ® ßipass i a ensajś).
Korespondent warszawski „Ga- 

zety Polskiej* donosi:
„Przygotowują się ważne i d e ­

cydujące wypadki — których tylko 
echa I drobne szczegóły dochodzą w 
formie pogłosek do wiadomości szer­
szych kćł,

Pfzedswszystfciem sprawa Woj­
ska Polskiego ma ®ejść w zupełnie 
nową fazę. Zmienią się podstawy 
liczebnego zasilenia ksdrów ermji 
polskiej. W związku z-tem  pozosta­
ją  uregulowanie spraw Wojska P d  
sklego względnie Legionów, będą 
cyeh dotychczas w zawieszeniu iub 
w niepewności.

Należy tu tskże sprawa przy
Sięgi.

W sprawie Wojska Polskiego 
pojawi się w najbliższym czasie ode 
zwa w autorytatywny sposób uchy- 
lejąca wątpliwości w zakresie wstę­
powania w szeregi i regulująca tę 
sprawę w sposób 
względami na dobro 
Państwa Polskiego.

Spodziewać się 
ujęci* w ściślejszą formę powstałego 
samorzutnie w społeczeństwie ruchu 
zbierania składek na Skarb Państwa 
Polskiego*.

Szef Departamentu Polityczne­
go Redy Stanu hr. Wojciech Rostwo­
rowski udzielił współpracownikowi 
*111. Kur. Codziennego" następują 
cych informacji w sprawach wojsko­
wych.

„Rada Stanu chce armję two 
rzyć, uwsża ją za kamień węgielny 
swego politycznego tizisłsma i sko ­
ro tylko przeszkody od niej nieza­
leżne będą usunięte, przystąpi na 
tychmlast do jej tworzenia.

— Obecnie możliwym jest tył 
ko zaciąg ochotniczy, z użyciem Le­
gionów, jako ksdró??. Wiem, że w 
Galicji panuje p sw ie i  niepokój, i e  
Legjony mogą być pominięte. Je s t  
to  obawa niczem nieuzasadniona, i 
mogę pana zapewnić, że o tern m o­
wy być nie może.

Rozwiązaniem kwesij! wojsko­
wej zajmuje się nie:mordowanie Ko­
misja wojskowa, składająca się z 6 
członków z referentem, brygadierem 
Piłsudskim, na czeie. Komisja ta

podyktowany 
siłę militarną

także można

runek. Artykuł tsn  stara się „ 
wodnic, że Legiony nie mają | 
powinny być kadrami wejska |fig 
skiego. Pod tym względem .r 
I wojsko” nie godzi się n a » ą lfl( 
projekt zaakceptowany na R8, 
Stanu przez Piłsudskiego, rzecz, 
w ta, dezswuując publicznie s»( 
ideowego przywódcę. Czytamy W 
wiem w t y n  zcami«nnym artyfc jor 
„Gdyby nawet czynniki mbrodi] ie« 
Rada Stanu I kierownik jej D**ps, z f 
ss-erttu Wojny, kom endant Plłsuij injft 
zdecydował się nn taki krok, !«d 
prawdopodobnie efekt byłby daj :**r 
od tego, czego pragnęllbyśm * * 
„Rząd I wojsko” potępi® wogóle 
tychczesowc zsblegl cel*m stwcirt 
nia ermji. Pisze bowiem: ,Ź8iPa' 
prawno państwowego uzslażnlel< 
wojska cd  Rady Stenu, wypłecn'si 
żołdu ze skerbu polskiego, oddji tor 
werbunku w ręce Rsdy Stanu.,, & 
droga śllzka I zawodne!* Natomjł® 
widzi „Rząd I wojsko* „jedyną dra my 
wiodącą do celu", a jsst nią tiiy-. 
rżenie wojska „baz oglądania się i( 
kogokolwiek”. i*

Na tle tsgo  projektu jasno rif£  
n iei przedstawiają się tendencje śtj 
żo — już po rozbiciu się C. K. t ł / 2 
lansowanej organizacji „Komitetf6- 
Pomocy Wojskowej” K. P. W.) 5 
ry, pozostałe po secesji trzech strr 
nictw w C. K. N. próbują przy j  | i 
mocy tworzenia takich „komitetó 
na prowincji utrzymać się n* g 
wierzchni. — Dziś miał nasz sp ta 
wozdawca ssosobność przecrytiL 
zarysu statutu K. P. W. W edle t?^  
statntu mają „Komitety Pom o:y V,j 
jennej” zająć s!ę agitacją za ws 
powanłem do P. O. W , zbierani 
funduszów, opiekowaniem się i  
sklem I żołnierzami. Charakter 
tyczny jest punkt tego statutu, oi 
kający, że cywilni członkowie tj 
komitetów podlsgają okręgowym ’ 
m endsn tom  P. O. W., którzy 
nawet mogą zawieszać w czynaCj 
eisch... Czyli Innem! słowy: „ko,0j 
tety" te mają być płaszczykiem 
dalszej akcji P. O W. Je k  zaś 
akcja ma wyglądać, o tem  włzś 
wymownie świadczy projekt, 0| 
szony w ostatnim  zeszycie „Rząd 
Wojska

Ujawnienia tych wszystkich lis; 
mierzeń dziwnego sutoramentu 
pleczników, a zskapturzonych z*fltb; 
drogów wojskowości pilskiej, prpsi 
czynią się wielce do wyiaśnienia 
tuacjl. Gorzej byłoby, gdyby te 
mierzenia nie zostały ujawnione.

Na tle tych ujawnionych cb u 
nie zamierzeń P. O W. bardzo j 1 
krawo odcina się treść odczytu, jils 
na zebraniu „Ligi Państwowości Pki 
sklej" wygłosił szef sztabu Komerth 
Legjonów podpułkownik Leon B 
beckl. Odczyt ten  obudził z ro z u m ?n 
łe zainteresowanie, a treść jego | Ki 
dla orjentacjl tutejszych kół wpr« 
przełomową. Na projekt „Rządki
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wojska”, na us łowanla C  K, N.
O. W. deł wczoraj podpułk. Bärbel 
ki dosadną odpowiedź. Wychodzić 
z tego, że jedynie Legjony, a żedp

pracuje z udziałem powoływanych

F. 6.

Z Bady Stanu.
(S p r a w a  z n ie s ie n ia  gnani©  
o k u p a cy jn y ch . — P o g ło s k i  o  
r e e r g e n ia a o i i  Bady S ta n u  

s ą  n ie p r a w d z iw e .
Szef D epartam entu  Polityczne­

go Redy Stanu hr. Wojciech Rostwo­
rowski udzielił współerscownlkow! 
„III. Kur. Codz." następujących Infor 
macjl:

„Co do  zniesienia podziału Kró 
lestwa Polskiego na okupacje jest 
nadzieja, Iż w najbliższym czasie tru 
dności okupacyjne między Jedną, a 
drugą stroną będą zniesione”.

polskich rzeczoznawców wrjskowyeb, 
wyznaczonych przez kom endę Legjo 
nów. Komisja zajmowała się do­
tychczas określeniem komnetencji 
Rsdy otanu w sprawie wolska pel 
sklego I prace te zostały już definl 
tywnie ukończone".

Tek sorawę armji narodowej 
traktuje Rada Sianu. Odmiennie 
przedstawia się stosunek, jęki do tej 
sprawy zajmują żywioły eolityczne 
skupione w C, K. N. I P. O. W.

Warszawski korespondent „No­
wej Reformy* donosi w tej ssrawie:

„Najświeższy num er 10 p ’sma 
„Rząd I wojsko* będącego, jak wia 
domo, w najbliższym kortel$cl* z te 
ml właśnie sferami, która stanowią 
naczelnictwo C, K. N. na czele ze 
szytu daje artykuł wstępny „Jek 
tworzyć wojsko polskie", a więc za 
sadniczy wyraz elsnów i zamierzeń 
tych sfer, które C, K. N. nadają kle

Inna organizacja wojskowa w M 
lestwie, przedewszystklem zaś w 
den sposób P. O. W. nie mogą bj 
kadrami wojska polskiego, pod?uJ  
B rbeckl uzasadnił to liczbami szed 
gólowemi. odneszącemi się do *1 
mendantów, względnie oficerów 
gj jnów wyższych l niższych stop1* 
podoficerów I żołnierzy legjonowyc1 
gatunków broni i t. p. — 
zestawił prelegent z siłą llczeb” 
organizacji wojskowych, poza L̂ flJ 
neml stojących, a więc P. O. w. * 
czebna siła tych ostatnich orfl* 
zacjl niknie w porównaniu z sira 
organizacją Legionów. Na tej Pe 
stawie podpułkownik B e rb e ck l  
odczycie stwierdził, że „oszukiw®^ “ 
siebie I sprzymierzonych" by« .
branie na serjo tego, co „Rząd i # |  
sko* stara się przedstawić, jak® K ™
kretny, a jedynie do 
projekt.”

celu
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(arespondencja własna »Ziemi 
ij ‘ Lubelskiej")

Wysokie, w lutym. 
rf y] miesiącu styczniu r. b. kółko 
ti ̂ rskle wa wsi i gminie Wysokie
TLgil Lubelskiej zorganizowane 
' j2 r„ Gąsiorowskiego odegrało na
jLigce sztuki: dramat „Skazaniec*" 
tirieffa I komedyjki; „Mizantropi 
;(irz‘  Korzeniowskiego i „Tajem 
.» Dobrzańskiego. Dochód został 
lZaaczony na fundusz Wdów i 
'jl po Legionistach i inwalidów 

.■losowych. Przedstawieni® odby- 
e |5 w ładnie udekorowanej ziele- 
,,-ssii i wykonane zostało jak na 
starów zupełnie debrze. Czysty 
-6d w sumie 262 kor. 84 h. ode 

Ijśmy oficerowi Wojsk Polskich w 
a mymstawie na cel wyżej wymis- 
t| ,y. Osada Żółkiewka zaprosiła 

skbd amatorów da odegrania 
iż przedstawienia w Żółkiewce, z 
.go dochód w kwocie kor. 256 
50 również przesłano na tenże 

, przez cfłcera Wojsk Polskich w 
ysaymstswie.
SI ----------------

i Ze świata,
Szkoły pelskia na freieie. Dziś, 
tak dużo n iós i się i pisze o 
;y oświatowej w Polsce warto też 
ommeć o szkołsch polskich tuż 
i frontem.
Wzruszający opis działalności 
szkółek zamieszcza w berltń- 
"T«ga" radca sądu wojennego

SE.

Otóż rsa jakiejś chacie wieśnia- 
i ne samym skraju lasu, widni®- 
lapis: „Tu znajduje się szkoła 
|sccw*\ Słychać huk armat, ale 
ild Tłoczy się w Izbie tuzin dzia­
rskich. — Ż wielką gorliwością 
ą litery pod wodzą sledemna- 

emiego nauczyciela. Przy piecu 
z! staruszka i skrobie kartofle, a 
lugim kącie jakiś starszy chło- 

i gra na harmonijce. Ani huk er- 
t, ani dżw*ęki harmonijki nie 
fcszkadzeją jakoś nauce..

W innej wsi, ukrytej w kotlinie, 
ibszernlejszej izbie wójta siedzi 
isięcicro dzieci przy nauce pisa 
i czytania, Nauczycielem jest 

ip 60 letni.
I tak w bardzo wielu wioskach, 

z* frontem położonych.
Wieści o pułk. Minkiewiczu. Przed 

iswnym czadem udało się zbiec 
letroił rosyjskiej jednemu z na­
ch legjonistów.

Legjonlsta ten opowiada między 
ml ciekawe szczegóły o życiu i 
Kh pułk. Minkiewicza, który pod*
I zeszłorocznych walk lipcowych 

*ld się pod Kostluchnówką do
foli.
Wraz z pułkownikiem wzięli 

Rzas Rosjanie w niewolę kilku 
hów i kilkunastu szeregowców 
ciego pułku. Wszystkich razem 

ifino pieszo aż do Żytomierza, 
P poddano ich — zwłaszcza cfi- 
7* — bardzo ścisłej indagacji.
I  Następnie pozostawiono pułk. 
Vewicza wraz z oficerami: por.
liwskim, par. Starkiem, kap.
II Grossem, por. Wmczewsklm, 
Bardlem i podpor. Murawskim 
Ibmlsrzu, gdzie przebywali dłuż*

II ties, utrzymując się z wypłaca- 
11 Im w wysokości 1 rb. 20 kop. 
L “nie żołdu.
n Bezpośrednio przed ucieczką z 
1 'Oli wspomnianego legjonlsty, 
!| niesiono ich w głąb Rosji sż za 

H na tern kończy się opowla 
k, iegjonisty o obecnych losach 

Minklfcwlcza, który zarówno jak 
towarzysze niewoli — cięszył 
*z cały czes pobytu w Żyto 
doskonałam zdrowiem.

»prawa żywności w Aegljl. Do 
ltlt)lmu donoszą z Londynu, że 

ł  usiłowań rządu angielskiego

powiększenia produkcji artykułów 
spożywczych, zbiór pszenicy będzie 
zepeome gorszy niż Ist poprzednich, 
gdyż z powoda ostrej zimy oziminy 
uległy uszkodzeniu. Wobec tego ce­
ny zboża wzrastają wdąż w fl-g lji. 
Odczuwać się też daje niedostatek 
węgli z powodu wzrastania trudności 
transportowych.

Dzienniki angielskie o efanzywie 
wiosennej. Presa londyńska omawia 
pilnie zbliżając® się walki wiosenne. 
Wogóle panuje niepewność co do 
tego, czy Niemcy przerzucą swoje 
główne siły na wschód, czy na za­
chód. „Daily Mąil* i „Moroing Post" 
sądzą, że Niemcy zachowają się na 
wschodzie obronnie. Zdanie tu po 
dzieła „Times“ i dodaje, że Niem 
cy skoncentrują swoja siły na za­
chodzie, ażeby udaremnić ofenzywę 
angielsko francuską.

Wsrbmnk w Ämeryee. Paryskie 
dzienniki donoszą z Waszyngtonu, że 
z poleceń'» minlsterjum w ijn y  i mi 
nisterjum merynarki rozpoczął się 
na całym obszsrza Stmó *  Zjedno 
czottych werbusek do armji i do 
floty.

Wojenny płaa Roosevelt». „W orld" 
donosi: Na »yssadek wojny zamierza 
Roosevelt utworzyć ekspedycyjny kor­
pus ochotników przeciwko Niemcom. 
Roosevelt liczy bs zgłoszenie 2OOC0O 
ochotników.

Uzbrojenia 200 amerykańskich 
•krętów handbwyeh. „Koein. Zeitung“ 
donosi z Waszyngtonu: Rząd sme 
rykeński poczynił wielkie ztrządzenia, 
ażeby uzbroić 200 amerykańskich pa­
rowców handlowych. Otrzymają cne 
działa zarówno na przedzie, jak na 
tyle pokłsdu, a także wewnątrz 
okrętu.

Ameryka wobec Japonji. „Daily 
Mail" donosi z Waszyngtonu: Arna 
ryka na wypsdsk wzięcia udziału w 
wojnie poczyniła Japonji ustępstwa. 
W sprawie tej ma Wilson ogłosić 
urzędowe oświadczenie.

Petęga mocarstw centralnych. 
„Corriere dela Sers" piszt: Siły mo 
carstw centralnych k tó e  obecnie 
wystąpią do beju, przewyższą wsz/st 
kle dotychczasowe. Wbrew przewidy­
waniem koslieśi, mocarstwa centralna 
są pod względem militarnym silniej­
sza niż kiedykolwiek.

Premie za zstopeme łodzi pod 
wodnych we Francji. Idąc śbdem 
Ang ji, tskżs Francją zamierza zapro­
wadzić u siebie premię za zatopienie 
nieprzyjacielskich łodzi podwodnych, 
O to—jek donoszą—sekcją meryoarki 
we francuskiej izbie przyjęła wniosek 
posła Lffevr», domagający się, aby 
rząd za każdą zniszczoną lub zdoby­
tą nieprzyjacielską łóeź podwodną 
wyznaczył premję w kwocie 500.000 
franków.

IB IB
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ZBIGNIEW KflZRRZEWSKI
D y r e k t o r  c u k r a t e n i  „ T r a w n i k i “ .

Opatrzony św. Sakramentami, zasnął w  Bogu dnia 25 lutego 
1917 r„ przeżywszy lat 46.

Eksportacja odbędzie się we wtorek o godz 4 po poł. z domu przy ul. 
Zielnej Ns 4 w Lublinie do kościoła po Kapucyńskiego Nabożeństwo żało­
bne w tymże kościele odbędzie się we czwartek d. 1 marca o godz. 10 ra­
no, poczem nastąpi wyprowadzenie zwłok na cmentarz miejscowy, o czem 
zawiadamia Krewnych, Przyjaciół, Kolegów i Znajomych

R O D Z IM I.

Turcja a Niemcy. Lloyd Otto- 
mański donosi, że za staraniem 
Związku niemiecko tureckiego i przy 
pomocy niemieckich izb rzemieślnl 
czych 300 młodzieńców tureckich 
wysłanych będzie do Niemiec die u- 
zyskanla wykształcania w rzemio­
słach. Następnie mss być wysłanych 
200 dla zaznajomienia się z górnic 
t«cm Zarządzeni® to ma na celu 
podniesienie w Turcji rzemiosł i gór­
nictwa. Inicjaływs tej akcji wyszła 
ze strony Erv.-ra peszy.

Nowy „mąż przyszłości" w Rosji. 
„Korresp. Rundschau" donosi ze 
Stokholmu:

B /ły  genarsł gubernator Irkucka 
A. i. Pilz, powołany zostsł do Peters­
burga, gdzie ma zajęć wysokie sta 
nowlsko.

Odcięcia Rosji. Wskutek ekcji 
niemieckich łodzi podwodnych, ruch 
cssbowy z Francji, Anglji i Włoch 
do Rosji został w zupełności wstrzy 
many

Nędza wśród żołnierzy rosyjskich. 
Dowodem nędzy, panującej wśród 
żołnierzy rosyjskich na froncie, jest 
rozkaz, wydany przez generała Radkę 
Dimltrjewa do armii.

Rozkaz ten oświadcza między 
Innymi: Nakazuje się żołnierzom, aby 
ani jednem nawet słowem nikomu

n|e wspominali o rzekomej nędzy, 
panującej na froncie, Zwłaszcza 
ostrożnym musi być żołnierz w domu.

Nitwa armlja rosyjska z jeńców. 
Ze Stokholmu donoszą W Rosji zja 
wił się awanturniczy plan wytworze­
nia srmji z jeńców wojennych, po­
chodzących z Austrji i znajdujących 
się na tsryterjum Rosji. Dziennik 
prawicy, Zerosztlna, wychodzi przy 
tem z zt łożenie, że żaden z jeńców 
austrjackich nie jest obecnie obowią­
zany przysięgą wobec nowego cesa­
rza Austro Węgier, może zetem wal­
czyć przeciwko Austrji. W tym celu 
ma być utworzona z ochotników- 
jeńców nowa specjalna armja.

Obawy rosyjskie o Szwecję. „Lo- 
kai-Anzeiger* donosi ze Sztokholmu: 
Prasa rosyjska omawia stanów sko 
Szwecji z rosnącem coraz więcej za­
niepokojeniem.

„Ruk. Wola" omawia siłę armji 
szwedzkiej i oświadczę, że może 
być ona ważnym czynnikiem w wal 
kach rozstrzygających.

„Birż. Wied.* uważają za zna­
mienne, że król szwedzki tuż po o- 
głoszeniu noty niemieckiej o zaos­
trzeniu wojny łodziami podwodnymi, 
przyjął posła niemieckiego w Sztok­
holmie, Luciusa na prywatnem po­
słuchaniu.

W energicznem postępowania 
Szwecji widzi dziennik znamienny 
komentarz do obecnego położenia 
wojennego.

Dni bezmięsne w Szwajcarji. Z 
Bersa donoszą, że szwajcarska reda 
związkowa postanowiła zaprowadzić 
w Szwajcar)! dwa dni bezmięsne 
na tydzień.

W Anglji Żydzi muszą słuiyć w 
wojsku. Pismo „Joodsche Wächter“ 
donosi, żę obowiązek służby wojsko 
wej dla Żydów rosyjskich w Anglji 
uregulowano w ten sposób: Żyd'i, 
którzy przebywają w Anglii przez 5 
lit, muszą służyć w wojsku angel- 
sklem. Po trzech miesiącach służby 
zostają oni naturalizowani. W razie 
uchylenia się cd służby następuje 
przymusowe wcielenie do wojska. 
Deportacji nie bierze się już w ra­
chubę

Usuwanie Żydów z organizacji 
społecznych w Rosji. Z Kopenhtgi do 
nosi nasz korespondent: W sprawie 
rozporządzenia o usunięciu Ż.dów z 
pośród funkcjonarjuszów organizacji 
społecznych, pracujących dla ernr.ji 
(związki ziamstw i miast i t p ) ,Rus- 
skoje Słowo** donosi, że wbr« w za­
przeczeniom niektórych pism, rozpo 
rząd cenie takie rzeczywiście wydane 
zostało dnia 4 grudnia 1916 r. przez 
zarządzającego dziełem wojskowo są 
dowym przy głównym na zelolku 
zaopatrzenia armji frontu północnego

zwrócono uwagę na 2 wagony za­
wierające ttn  towar 1 otworzono je  
w celu dokonania rewizji. Stwier­
dzono, że obydwa wagony naładowa­
ne są manufakturą podlegającą se- 
kwestrowl. Stwierdzono następnie, 
że transport wysłany został pod ad­
resem firmy nieistniejącej. Dotych­
czas nikt nie zgłoś ł się po ten to*ar.

Organizacja żydowska w Galicji. 
Z Warszawy piszą pod datą 24 b.ntu 
Żydowskie „Jud. Wort” donoszą: Jak 
wiadomo, rabini z Czortkowa i Hu- 
siatyna zainicjowali utworzenie pow- 
szechnnej organizacji bezpartyjnej 
żydów gelicyjsKlch Komitet już dzia­
ła. Dnia 5 b. m. odbyła się ważna 
narada, pod przewodnictwem rabina 
z Czortkowa, w której uczestniczyli 
także delegaci różnych party] żydow­
skich. Narada zostzła przerwane 
wskutek incydentu z Adolfem Stan­
dem, który domagał się, żeby spra­
wami źydowsslsmi w Gaiki! kierowa­
li wyłącznie sjoniści.

I zismi tislstisj i S isM itj.

— Nowy wypadek wskutek nie 
ostrożności, (i) M eszkaniec wsi Bro- 
dscz pow. Hrubieszowskiego, 16 o 
letni Teodor Gil znalazłszy na drodze 
rurkę miedzianą napełnioną mattrja* 
ł*m  wybuchowym, endał przekonać 
się o je) zawartości, zaczął otwierać 
rurkę drutem, czem spowodował wy­
buch, podczas którego stracił trzy 
palce lewej ręki i dwa palce prawej, 
a nadto uległ obrażeniu lewego oka. 
Ofiarę własnej nieostrożności przy­
wieziono na kurację do szpitala pp. 
Szarytek w Lublinie.

Teatr Wielki.
Dziś po raz trzeci silna sztuka 

Gabrjeli Zapolskiej „Nerwowa awan­
tura* która na poprzednich przedsta­
wieniach wywołała bardzo dobre wra­
żenie.

Środa zapowiada wznowienie

W  i eści do Ro e j i .*

Z całej Polski,
Lekarze w armji polskiej. Do 

Rady Stanu zostało złożune pedanie 
1 ej grupy, kilkudziesięciu lekarzy, 
którzy wyrazili gotowość wstąpienia 
do armji polskiej; dalsze zapisy na 
pływają.

Mlljon bez właściciela W ko 
łach kupieckich w Warszawie opo­
wiadają, że w tych dniach wysłano 
z Lodzi do Warszawy transport to­
warów wartości około miljor.a rubli. 
Na warszawskiej stacji kolejowej

Mendel Cafg z Lublina zawiadamia
syna swego Abrama Cajga przebywającego 
w armji czynnej 12 ty Turkiestański strze­
lecki pułk muzy kant skiej komandy 3 ci a rota, 
żeśmy wszyscy w rodzinie a także dziadek 
z Opola zdrów lecz bardzo niespokojni o cie­
bie dlatego prosimy cię zlituj się nad nami 
i daj nam wiadomeść czemprędzej tą samą 
drogą Pisma polskie i rosyjskie proszone 
są o przedruk. 310

S zm u l G c w e rc e r  Z Lublina zawia­
damia teść a swego MoszkaSzapiro zamiesz­
kałego w Mińsku ź. śmy wszyscy zdrowi 
lecz bardze niespokojni o was prosimy o 
wiadomość tą samą drogą. Pisma polskie i 
rosyjskie proszone są o przedruk. 311

F ro m  S ło b o d ia ń s k i z Lublina za­
wiadamia Ojca swego Rabina Nuchima Sło- 
bodiańskiego oraz matkę i braci Szyja Mord­
kę i Rafaeła zamieszkałych w Romanowie 
Kijowskiej gub. obok Cudnówka Wołyńskiego 
brata Rabina Berka Słobodiańskiego zamiesz­
kałego w miasteczku Kuny Podolskiej gub. 
powiat Hajsyński żeśmy wszyscy w rodzinie 
zdrowi, dobrze chwała Bogu nam s ę powo­
dzi daj Boże nadal lecz bardzo niespokojni 
o was dlatego prosimy dajcie nam czemprę­
dzej wiadomość o was tą samą drogą, jak 
wasze zdrowię i jak wam się tam powodzi 
Pisma polskie 1 rosyjskie proszone są e 
przedruk. 12$



Sir, 4. .Z1EM1A Ł a B E Ł W  d a le -27 iatsgo 1917 r. bk 105,1

pięknej i melodyjnej operety „Zuza“ 
która na wszystkich scenach cieszy 
się nlezwykłem powodzeniem dzięki 
swej melodyjnej muzyce crssz weso 
ł*J treści; w głównych rolach wystą­
pię parsie Godlewska (tytułowa rola) 
Trojanowska, Mellerowie?, Milewska, 
Kosakowska, Bonsrówna oraz pp. Wi 
nlaszklewicz, Prohazka, Worch, Wzor- 
czykowski, Winkler, Zbierzyńskl, Ba 
tcgowskl i Inni; w akcie 2 im cdtań 
czonym zostanie walc „Sorento"1 u 
kładu Wł. Abramowicza.

We czwartek grana obecnie na 
scenie warszawskiej z niezwykłem po­
wodzeniem kcmedja Kazimierza Za 
lewsklego „Przed ślubem“, w której 
między Innemi ufcaża się po dłuż­
szej chorobie pani Święcicka oraz 
dyr. Halicki.

Teatr Popularny 
(Panteon),

D j'ś odbędzie s ę  bsnefls sym 
patycznej artystki p. Janiny Wąso 
wicz. Daną będzie ireicdyjne ope­
retka Keimana „Manewry Jesienne“.

Zakończy przedstawienie baba 
ret z zupełni® nowym programem.

Przedstawienie rozpocznie ope 
retka, której początek naznaczono na 
g. 5 pp.

K r e m l i !

+  Koncert Dziś odbędzie się 
na rzecz G. K. R. koncert prof. Zyg 
munta Szwsrcensztajna w sali Resur 
sy Kupieckiej o g^dz, 81/* wlecz.

4-  2 Kmtantynopoia do Lubli­
na. Korespondent „Giosu Stcll&y" 
donosi z Konstantynopole: Sprawa 
jeńców Polaków z srmjl rosyjskiej 
jest na nsjiepsrej drodze. Wszyscy 
Polscy, dc stający się do niewoli tu 
reckiej, są obecnie odstawiani do 
Konstantynopola, skąd po pewnym 
czasie wysyła się ich do kraju.

Kwatera główne nrrrji tureckiej 
wydtła agentowi N K H kartę wstę 
pu opatrzoną fakgrt f,s, do wszyst 
kich szpitali i koszar, w których się 
znajdują jeńcy. Zwiedził on je bar 
dzo dokładnie. Oprócz wojskowy h 
znalazło się wśród nich także kii;- u 
cywilnych Polaków, zagarniętych 
przez armfę turecką na Kaukazie 
Rozdano im gazety I broszury, Wśród 
tych ludzi znajdują się w przeważnej 
mierze tacy, którzy cd pięciu lat i 
więcej polskiego drukowanego słowa 
nie widzieli.

Na razie jeńców Polaków Jest 
tu tylko kilku w byłym szpitalu wło­
skim. Reszta przed kliku dniami zo­

stała odesłana do Lublins. L-scz 
nieustannie napływają nowi z róż 
pych stron południowo wschodniego 
frontu.

-}- Itlsstrsźny woźnica (j) Mie­
szkaniec wsi Płuizcwka fl. G. naje 
chtł przez nieuwagę na przechodzą­
cego Krakowskim Przedmieściem M. 
R który szczęśllwis uniknął poważ 
ciejszych obrtżań cisła M eu^aźna- 
go wi ź.iiCę zaskarioro do s?du

4- Statystyka skonów ( )  Zmarli 
w Lublinie ś p .i Józefa Ś#ierczyń 
ska, Roman Małysz, Marjanna Ka- 
werske, Anlsla Gor*jska, Stenisłsw 
Sawa, Marjsnng Ksczcrcwska, Zdzi­
sław Grochowski, Afaksecdra Grla­
cka, Wswrzeniec Wyoośłsk, Jezier­
ska Zt fja, Kazimiera K .perska, M *r 
ein Bmiecfel, Merjs Z wgdzfca, Jan 
Tomczak, Marjanna R ielewska, A*i- 
na Paszkowska, Ignacy Pałeczewski, 
Antoniną Wolińska, janlns Kmpiń 
ska, Karolina Kozl.ks, Marcela Sikor­
ska, Jan Z ebe, A-ma Kozłowska, 
Marjanna G ździk, Fraitiszka Jasiń­
ska, Stsnhław Tkaczyk, Franciszka 
MyśiHIec, St*r> shw Osek, Ludwik 
M lkki, Ed»erd WólclcfcI, Marianna 
Chmura, Genofefa Tomala, Józef 
T..m aue .

4  Pożar (J), D i. 22 b. ra. w 
nocy, w f bry e Wajsberga na Kali 
nowszczyźnle wybuchnął prź*r przy

była ra  misjs*e wypadku straż
ws, zdchła pożar umiejscowić.

-f- Wisdomdść z Rosji. K z 
Kosłowsks, z Lubdska (?) w 
Lubelskiej może etrzymsć 
mość cd rodziny z Rosji w CJrzi 
Pelicyjnym Generalnego Gubi 
t&rsiwa w Lublinie.

-j- Za kradzież. ( )  Za kra 
bluzki ze sklepu Dwrjry Furer 
Szeroka 27) skszsł sad pokoju 
rzynę Jurek i Bronisławę Gcłsi 
cztery misste®, a Sta.Jsłiwę 
na trzy mles ąca więzienia.

-j- KrsdJeż (i) Z rrfesil 
Wł. P. przy ulicy Lubartowski 
wykryci złodzej® skradli gsfd 
i różne drobiezgl. Milicja pcszi 
sprawców krsdzleży.

4 - Za niegorządk’ domowe, 
Lokat ro%ls dc mu na Kaiinows 
źnie Ns 30 na trzy dni aresztu, 
wylewanie nieczystości na pode 
domu.

-j- fary  ( )  W tych dnisrh 
pokoju iV ot regu skszsł M«i 
Frąk ztmieszksieg» przv ui. C: 
tek 15, na zapłacenie 20 koron 
wisy lub na dobę srts tu za i 
stawiany milicji, oraz Stefana $ 
nicklego z Keiifiowszezyzry ni 
dzień »rssztu za krsdziei wtrfca 
szy w C. i K. Komendzie.

I

m

i  *

Obwieszczenie.
C. i K. Komenda Obwodowe w Lublinie reskryptem 

m, dnie 26 b. m L A. N 1 !60, powołując się ra  rozporzą­
dzenie swoje 2 dnia 6 Listopada 19 6 reku Nr 3 761 
przypomina zekaz wypiekania I sprzedaży białego thlcba 
pod karą do 2000 Ki ren, a po powtórnym ukaraniu pod 
utratą koncesji, przyczem zarządzenie to ma być od dnia 
27 b. m. ściśle przestrzegane,

Z dniem 1 Marta 1917 r. zakazuje się podawać pu­
bliczności ctl»b w re$teur»i jech, nie wclnc nawet za cka 
żarłem kuriy thletowej n lktrru w restauracji i kawiarni 
pedeć rhiebe, publiczncść winna przynieść ze sebą chleb 
do r e it ’uracji, jeżeli chce chleb w restauracjach spożywać.

Mezattesewanfe się do tego rozporządzenia pocią 
gnie ze sebą karę grzywny do 2CC0 koron, a w powtór­
nym wypedku prócz grzywny także i utratę koncesji.

Lublin d 26 lutego 19!7 r.
Prezydent miasta W. lajkowtkl.

Sekretarz Magl tr«tu Radliński.

G R Z O M I E R Z
10 - c io  p ło m ien n y  z  

k r a n e m

Oferty z podaniem ceny pod .Gaz." 
przyjmuje administracja „Ziemi L,”

3U9

3LM .S Ltt.S l.a i.4545-364546
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O B W I E S Z C Z E N I E  $b
Na zasadzie rozporządzenia C t K. K nwtł‘ 

Obwrr do st j w Lublinie z dnia 26 b re. Z.™* 
N 168’— 1 Magistrat miasta Lublina pedae,, 
wladt ascści mieszkańców miasta tudzież »Łś lllzj 
teatrów , k'neraatnprs.fd« 1 t o. zsklaiów publ 
nych. i t  C 1 K, K menda Obwodowa, chrącr 
molneśc publlcz.it ści uczęszczgfącej do teatró 
konceita i do kineaatogrJó w, aby po sko^« 
r y m  przedstawieniu mogła jesicze spożyć «joli 
stturacji wieczerzę, zarządziła aby z dniem 1 Ję1 
ca r. fe wszystkie prze dziwienia w teatrach, 
matogrzfach tudzież wszystkie koncert* l inne 
brania publiczne k* ńczyły sie bezwarunkowa ze 
derz"’tieDi godziny 9 minut 39 *iecz*. r«ns.

Powyższe podaje się do wiadomości zalnt y 
Fr ^«nych, w celu bez barankowego zastosowi
S-ę dO pnwrłRflPg'1 " VŻ>1 rr-iTnorygdzenla.

Lublin, dnia 26 Lutego 1917 roku
Prezydent miasta Lublina W . B a jk o w s k t.

Sekretarz Magistratu R adH A sk l

POSADY

Przy Rtfergrit A rowizacyjnym Komendy Obwodowej

będzie do tb  tdziniz kilka posad pemoen czych. 
Kaidyd ci w ’ e u rie ponad 35 lat

o t f  rej op:nji i »iejąej czytać i pisać H
m o g ą  z g ł a M t ć  s ię  o s o b iś c ie

do Rff ratu Apro*izacyhfgi Wienlawska2
c o d z ie n n ie  o d  l l - e j  do  12 e j  «  p o łu d n ie .

Przyipi tlrzyn ują 7 I  tren dziennie, 
v  rezie pobytu poza lubi mm 5 k. dziennego dodatku 
i  r r d t o  p r r m j e  z a  g n r l i w e  p e łn ie n ie  s łu ż b y .

We wrześniu 1916 r.

W. INLENDER
pnestat przeze mnie lis t celem doręczenia takowego Jego współpra- 
cown kowi Jisefowi Goldwagowi, który był w owym czasie w Piotr­
kowie W liścir- tym, jak mi mówił W Inlender, znajdowały się* ple- 
ełpotemją na imię adwokata B. Warmana, a także rachunek na unię 
Jego byłego zarządzającego L. Geliebtera na zakupiony przez tego 
•statnie.o towar u A Hirszberg. Łódź ul. Zielona w dniu 16.5 19i6 
r. za p eniądze W Inlendera na rub 1509.03 Powyższy list zgubiłem 
w Piotrkowie. Uczciwego znalazcę upraszam o zwrot pow/tszycb do 

kumentów podług adresu: M. Akerman Lublin jezuicka 5. 308

W S C H O D N I E  P E K Ł Y H
Skończona im it prawdziw ych pereł! „O rient” perły mają równą 
wagę! Nie kruszą się, nie niszczą się, n e tracą koloru, po ły ­
sku, formy, nawet po latach! J,;k prawdziwe perły! Najlepszy 
znawca bez lupy nie rozpozna od prawdziwych! Dla reklamy też 
osobom pryw am tm  po cenie hartownej! Cena: 1 sznurek pereł 
„O rient” wraz z modną spinką z jakości 1 szej kor. 35, z 11 giej 
kor 25. Para kolczyców z jakości ł szej (w prawdziwej opra­
w ie urzęd. cechów.) kor. 25, śrubek kor. 20 i t. d. Prospekty 

zadarmc! Zastępcy poszukiwani. Wymiana dozwolona!
O B IE K T  rE R L Ł td  « EłSG-cOSS

W ie n , I I  P ra te rs tra s s e  50. ?Q7

r - r z e s z ł  B u U O U ii

W j p l n  l a .  s iit lj lob

Nawozy sztuczne.
4 0 | 4 2 ° |o S r  le  p o t a s o w e  i K a in  t .

są wybornymi ne^o?*mi ^od zasiewy wiosenne 1 zspew
s'aja obfita piony. N<dz*ycz»| stutecznir c z i. ł tą  ptry 
uprswie wczesny h isrcyn, lęcimlml«*. t w$$ i z!errin!s:<ów. 
Należy wczas zaopatrzyć sic w t- wybtrne ś r o d k i  nawo 
?owe zwłsszc.?*, . 2 nn^oićw azttos ych i fosforowych 

obecnie trudno iub wcale nic można ctrżymać. 
Zamówienia przyjmuje:

Jeneralna Reprezentacja 
l a l i s y n d y k c t u

J ó z e f  K a rr^ c h
520 Wiedeń (Wlerv VI. Mariahlifaretrasfe 27.

m m n t  06L0SZEN1Ä.
MDI

Bandaż« na przepukliny (brzuch) 
i pępka, brzucha i pachwiny, O- 
paski brzuszne dla pań i t. d Cen­
niki darmo. M. L. Polaczek, Sam 
bor 32. Galicja. 211

O g ró d  owocowo-warzywny do 
wydzierżawienia, może być dodany 
ka*ałek łąki 1 pomieszczenie dla 
krowy oraz staw. Mi- onarska 6
T le n  dla chorego poszukiwany. 
Wiadomość w administracji „Ziemi 
Lubelskiej” 23’
O g ró d , łąka i obora do wynaję 
cia. Podwale 15. m. 1. 224

tytułem  5°/0 dochodu z 
rsbó^y tutek i bibułekM< 

garetowych N
. . P r o m i e

co świadczy najwymowniej o Icf 
broci. Fabryka: L w ó w , ul lli 
k ra m e n te k  1.16. Odsprzedaiij 
cennik i wzory gratis.

JEDYNA W LUBLIN E? 

P O L S K A  P R t C O l f

Drukarnia
ST.

o r a z

„POWIESI
DŻA

KOŁŁĄTAJA 3 
(obok Kasy Przemysłowej 

Przyjmuje zamów

O b e rp o le r  Timer Joan prJj 
cy przy kolei w Biłgoraju w 
je dzie przez Lublin zgubił P 
z różnymi dokumentami ł > 
znalazca zeetce złożyć w 
stracji „Ziemi Lubelskitj
nagrodzeniem.   _____

' samodî
Sąd°*R o ln ik  poszuk uje 

pracy. Oferty „Rolnik
tu 3.   - 1 p
Z g u b io n o  książectkę Kasf  |
mysłowców Lubelskich
wydaną na Imię Jan Ge i

Eedattwr I Wyoawca D a n ie l  S l lw lc k l . Druk .Z ie m i


